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35 D. G. S.
S E N A T  RZĄDZĄCY 

W olnego N iepodległego i  ściśle N eu tra lnego  
M iasta  K rakow a i  Jego Okręgu.

W  odniesieniu się do odezwy  swoje j  pod 
dniem 15 Grudnia  z.  r .  do L.  G414 D. G. S.  
uczy n io ne j ,  oświadcza  Senat  ninicjszem w  imie­
niu cierpiącej ludzkości dzięki  s zanow nym oso ­
b o m ,  k tóre  w celu przyniesienia ulgi bliźnim 
w niedostatku zos t a j ącym , pośpieszyły z łożyć 
pieni ężne  offiary w zamian przesyłania  bi le tów 
w  dniu n ow o ro cz n ym ;  p r zyczem poczytuj e s o ­
bie za obowiązek oz na jm ić ,  że  offiary te w  
kwocie  złp. 882  gr.  11 i dukat  j ed  en w zlocie 
*e b ra ue ,  pomiędzy 53 osób na wsparcie przed 
mneini  z as ługujących rozdzielonemi zos t ały .

Kraków d. 5 S tyczni a 1844 r.
P r eze s  Senaln;

SCHINDLER 
S ek re t a r z  J l u y  Senatu

IY1AIEWSKI.
Notcakow ski S e k r .  D. K. S .

. Zapowiedz iany  w sali P. Steinkel l er  d rug  
n | 0s' ai ,*i koncer t  P.  de Meye r  ua dzień 14 b. 

. k tóry z powodu słabości  odwo łanym został ,  
• nym będzie we Środę to jes t  17 b. m. o go- 
zinie 7  w ieczór  w sali P. Knolza.  Bilelów do 

°  można w księgarni  D. E.  Fr iedleiua.

W IADOM OŚCI Z  POCZTY D Z IS IE JS Z E J .

—  P aryż  8  Styczn ia . —
Na dzisiejszern posiedzeniu izby pa rów,  xią* 

źe  Broglie p r zeczy ta ł  proj ekt  do adressu k tó r y  
większością  115 głosów przeciw 14 p rzy j ę ty  20- 
stał .  —  W adressie  tym j es t  raczej  a l l u z y a , 
niż w yr a ź n a  wzmianka o iegi tymis tycznej  po* 
dróźy n iektórych cz łonków izby parów  i d e p u ­
towanych  do L o n dy nu ,  w tych wyraz ach  adres*  
s u :  » K r ó I  p r z y  w s t ą p i e n i u  s w o j e m  
# n a t r o n , ś 1 n b o w a 1 c a ł e  s w o j e  i s t * 
» u i e ii i e n a m  p o ś w i ę c i ć ,  —  n i c  n i e c z y* 
» ii i ć,  j a k  t y l k o  d l a  s ł a w y  i s z c z ę ś c i a  
x P r  a n c y i. —  P r a n e  y a z a p r z y s i ę g ł a  ni u 
x w i e r ii o ś ć . K r ó l  d o t r z y m a ł  s w y c h  
x' p r z y s i ą g ;  —  k t t f r y z  p r z e t o  P r a n c u z  
x m ó g ł b y  z a p o m n i e ć  i z ł a m a ć  s w o j e ? .  
Po p rzeczyt an iu  takiego adressu x iążę  Richclieu 
usprawiedl iwia ł  s i ę ,  że podróż jego  do L o n d y ­
nu w niczem n ienadweręży l a  w yko na ne j  p r z y ­
sięgi  na w ierność  panującemu k ró l owi ;  żc nczu-  
cia j ak i e  w y nu rz y ł  x ięc iu  Bordeaux są lego ro> 
dzajn , źe  niemi tylko poszczyci ć się może k a ż .  
dego c z a s u . —

M ó w i ą ,  że j e s t  życzeni em mini s t r ów ,  aby 
adres  izby deputowanych  , eo do tej k a t e go ry i ,  
był w takim samym duchu ułożony.

—  H aga  9  S tyczn ia . —
W cz o ra j  w ieczór  po 5 godzinie w ybu ch ną ł

pożar  w pałacu minis ters twa ma ryna rk i  [skutkiem 
k tó r ego ,  lewe skr zydło  pa łacu ,  z amie szkane  przez  
s amego  minis t ra  całkiem stało się pas twą pło* 
m i e n i ;  res z ta  gmachu mniej  więcej  uszkodzona.  
A r c h iw a  oca lone ,  lecz minis ter  wszystk ie  sw o­
j e  r uchomośc i  post radał . -  —
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—  M a d ry t  1 Styczn ia . —
Gazeta  u rzędowa ogłosiła dziś następujące 

post anowienie  królowej  Izubołli II.  z  dnia 29  
Grudnia .  » P r z y j m u j ę  p o d a n e  s o b i e  
p r z e z  D o n  J o s e  d e  O l o z a g a  ż ą d a n e  
u w o l n i e n i e  g o  od  u r z ę d u  s ę d z i e g o  
p r z y  T r y b u n a l e  '1 e r  r  i t o r i  a I n y  in m i a ­
s t a  M a d r y t u . #  —

Dziennik Phnre des Pijrenees donos i ,  źe  
pomiędzy j ene r a ł em kapi tanem Katalonii i fół -  
kown  sieni  A met! er  przyszło do uk ł adów,  (o k a ­
pi t ul ac j ę  wa rown i  Figueras)  i ze  z tego po w o­
du s tanęło z a p e s z e n i e  kroków nieprzyjac i el^  
skieb na dni dziesięć , aż do nadejścia r a t y f i ­
k a c j i  z  Madrytu .  Żołni er ze  Amct l lc r a  są j u ż  
zdemora l i zowa l i  i do na jwyższego  stopnia;  —  
bez  odzieży,  bez cbleba,  wys tawien i  na w sze l ­
kie dolegl iwości pory roku.  że kto wie czy bę­
dą ws tan ie  w y t r zym ać  j e szcze  te 1 0  dni c i e r ­
pliwie i sami nieopuszozą wa rown i?  Amel t l er  ze- 
s t a j e  z  tego powodu  w wielkiej  uiespokojnośei  
i obawie .  —

WIADOMOŚCI Z  P O P a Z E D  NICII  P O C Z T .

—  B erlin  24  Stycznia  —
Gazeta  powszechna  pruska da ty dzisiejszej 

obejmuje  Na jwyższą  Odprawę se jmową dla pro- 
w in c y i  Reńskiej .  Czy tamy  w nićj między i n ­
n e m u  Wnioskom wiernych s t anów naszych 
na ru sza j ącym istotę adminis t racyi  pruskiej  i 
p r zek racza j ącym wytkn i ę t ą  w §. 49.  p rawa  z 
d. 2 7 .  Marca 1824  Ft anom p rowincyalnym g r a ­
nicę , k tórych  t reścią jest :

»aby udziały s e jmowe  na scjin ogólny 
(Reichsstandc)  zamienić.# 

p r zyzwo len i a  naszego odmawiamy.
Drogę,  której  w  przedmiocie tym t r zymać  

się pos tanowi l i śmy,  po ki l kakroć  j u ż  obwieści  
l im.  Na tej drodze żadnym zgoła us i łowaniom 
w s t r zy m a ć  ani też popychać się nie damy,  o w ­
szem roszczenia do lego zmierzaj ące  w każdym 
czasie z energi ą  odpierać będziemy.

Zmiany  w czynności ach połączonych w y ­
działu mogące  posłużyć do nadania obradom 
większego pożytku,  chętnie z ap rowadzi ć  r o z ­
każemy .  Zas t r zegamy  to wszelako pieczołowito­
ści naszej  poczynić w  tej mierze  sku teczne zd a ­
niem naszćm postanowienia na podstawie obrad 
dawu ić j  j u ż  przez nas u st anowionych .

—  Petersburg  26  (irudnia . —
Dnia 6  Grudnia p. minis ter  oświecenia Nar .  

mial  szczęście  z łożyć  J<-go Ces.  Mości egzem- 
plarzc d r uko w ane  Ewangel i i  s ławianskiej  , do­
chowywane j  w Re ims ,  wyd ane j  z dozwolenia  
N .  Cesarza i poświęconej  N.  łmieniowi J ego  C. 
Mości ,  przez znanego  palengrafa paryskiego Syl -  
yes t re  , — tudzież Ewangel i i  os l romi rowćj ,  z a ­
ch ow ywane j  w Cesarskiej  Bibliotece publicznej 
ogłoszonej  te r az  druki em z polecenia Cesarskiej  
Akademii  nauk,  przez  r zeczywi s t ego  radzcę 
s t anu  W os t ok ow a .  F.wangelia r eim-ka wyda 
m  jest  całkiem zgodnie z o ryg ina łem,  i nmzc, 
tera/:  zupełnie zastąpić rękopis dla badan f l o-

logicznych nad tym daw ny m pomnikiem pi­
śmienn ic twa slaw iauskiego;  w Ewangel i i  Uslro- 
ini rowej  tekst  s ł awiański  po równany  jes t  z  g r e ­
ckim i wzbogacony uwagami  grammalycz .nemi  
i k ry tycznymi ,  tudzież s łownikiem wyrażeń  t r u ­
dniej szych.  Naj jaśnie j szy Cesarz  Jme ,  z a szczy ­
c iwszy  oba te wydania  l a skawem p rz y j ęc i e m ,  
Naj laskawić j  uda rować  raczy!  pp. Sy' lve*lre i 
Wo los kow a  koszlownuni i  pierścieniami  bryian-  
lowemi .

—  Paryż  2  S tyczn ia . —
_ Mowa Arcybiskupa Paryskiego miana do 

król a  w dniu Nowego  llokti, umieszczona dziś 
j e s t  , w raz  z inneini mowami  i odpowiedziami  
ze s t iony  króla w  M onitorze , i brzmi j ak  n a ­
s tępuje:  j

Naj .  Panic! Rok zeszły był szczęś l iwym dla 
W .  K. Mości; życzeni em naszem jest ,  aby no­
wy  j e szcze  był szczęś l iwszym.  Królowa,  po­
tężna W .  K. Mości sp r z y m ie r zy ń cz y n i , p r z y ­
była uznać  mądre J ego  i n ieus tanne usi łowania  
około u t r zymania  pokoju Eu rope jsk iego .  X ią ż ę  
drogi na szym żegla rzom dla wszys tk i ch  sz l a ­
che tnych przymiotów se r ca ,  p rzywióz ł  W .  Król 
Mości  z drugiej  półkuli nowy  zada tek z w i ą z ­
ków pomiędzy'  naszą o jczyzną a o jczyzną  d o ­
stojnej  j ego małżonki .  S z t u k i  p rzemysł ,  h a n ­
del s zczęś l iwe le dzieci pokoju,  roz sze rza j ą  
ciągle obfite swe  dobrodziejs twa po kra ju na­
s zym.  Żaden z F r ancu zów  nic życzy  sobie 
bardzi ej ,  aniżeli  my', z wroslu ich i ciągłej  tr\i a -  
łości .  Ale najgorętsze  życzeni a  naszego serca 
ró w n ie  j ak  W .  K, Mości wtedy dopiero t a ł  
kiem spełnione będą,  k iedy pomiędzy nami  kró • 
les two w ia ry  i cnót  cbrześciańskKih,  to żyzne  
ź ródło bezpieczeństwa , wielkości i moralnej  
godności ,  bez których aui  prawdziwej  inocy a-  
ni p rawdziwej  mądrości być nie uiożc , r ozpo ­
wszechnione i ustalone u j r zymy .  Oby się naj 
wyższemu  dawcy  wszys tkich  da rów podobało 
tak s łuszne wys łuchać  życzeni a  i zachować  nam 
król a,  k tór ego dni dla tego tylko j e s z cze ,  j a k  
się zd a j e ,  przed kilku miesiącami z  nowego 
niebezpieczeństwa ocalone zos t a ły ,  aby  nam 
wszys tk ie  te niebezpieczeńs twa  na pamięć przy ­
wo łać ,  od których F r a n c y !  przez niego same • 
go zachow aną  była.

Król odpowiedzia ł :
»P rzywodzi s z  mi W ,  Pan  zno w u  szczęś l iwe 

okoliczności ,  k tór e  rok zesz ły nacechowa ły .  —  
Po zaś lub inach ,  k tóry  w mojej i k ró lowej  bo ­
leści nową familii Mojej  pociechę przynios ły;  
spotkało mię szczęście .  Zera p r zy jmowa ł  o d ­
wiedziny dostojnej  sp r zymie rzyńczyn i ,  a w z r a ­
s t ające  ciągle postępy s z tuk i rzemiosł  po w ięk ­
szy ły  dobro powszechne .  Dziękuję  Opatrzności  
za to, ż e  tyle dobrodzi ej s tw na F rancyą  zlać 
r a czy ł a .  Życzenia  , j aki e W  Pan umie i f ami ­
lii mojej w ynu rza sz ,  wz rusza j ą  mię; ży czę  j a  
z awsze  z na js zczerszego se r ca  ciągłego u t w i e r ­
dzenia i rozsze rzania  uczuć  mora lnych  i rcl i- 
gi j nych,  j ako  p rawdz iwycb  źródeł  cnó t  w s z e l ­
kich.*



f W  imieniu ciała dyplomatycznego p r zemó­
wił  do króla Nuneyusz  apostolski .  Mowa j ego  
nas t ępnej  była osnowy:

N .  Panic! Ciało dyp lom a ty czn e ,  przejęte  
uczuciami Mo na rchów ,  których ma zaszczy t  r e ­
prezentować , przychodzi  w ynu rzy ć  W .  K. M. 
z PO\vodiuiroczystóści r ozpoczyna j ącego  się roku 
złożyć na js zcze rsze życzeni a.  —  Po kó j ,  ok o ­
ło którego zachowania  W .  K. Mość ,  zgodnie  z 
Wszystkimi Mon a r cha mi ,  nieus tanni e najgor l i ­
wsze i na js zlachetniej sze podejmujesz  s tarania ,  
rozszerza  coraz hardziej dobrodziejs twa swoje .  
Religia i porzi |dck publ iczny,  j e d y n e  źródła  
szczęścia na rodów,  udzielają Francyi  i Europie  
pokój i powodzenie .  Dobrodziejs twa t e , N.  
Panic ,  są najs łodszą dla W .  K. Mości  nagrodą.  
T rw a ł o ść  ich, naw e t  ich postęp zabezpi eczony 
jes t  wysoką mądrością W .  K. Mości i w szy .  
stkiclr panujących,  zupełną  zgodą ich ga b in e ­
t ów  t spr awą ich narodów.  Oby się Niebu po­
dobało,  W .  K. Mość i nadal  pomocą swoją  
wsp ie r ać!  Za do wo ln i en i e , jakiego W .  K. M. 
na t ronie  dosna j esz ,  j es t  jego udziałem nie- 
mniej  i na łonie Królewskiej  Jego familii. N o ­
w y ,  o j cowski emu  sercu W .  K. Mości drogi  i 
pod naj | ioniyśliuejszemi ausp i eyamizawar ty  zwią .  
zek obiecuje jej  pomnożenie w liczbie i cno-  
tach.  Ąf-, b łogos ławieństwie Nieba  nie będzie 
J*'J / -bywało,  a w gronie jej  będziesz W .  K. 
Mosc długich i wesołych dni używa ł .  Ciało 
dyplomatyczne ż) czy sobie tego serdecznie  i 
spodziewa się z zupełną  ufnością .  P rzy jmy j  , 
W- Pani e ,  życzeni a j eg o ,  a z a r azem i s zczery  
hołd g łębokiego u szanowan ia .*

Na to odpowiedział  Król J .  M. w  na s t ę pu ­
j ący  sposób: » \

•Nade r  n.i j e s t  przy jemnie  s ł y szeć  ze  s t r o ­
ny  Monarchów,  r ep r ezen towanych  przez ciało 
dyp lomatyczne,  ponowione  w y ra z y  takich uczu-  
c iów j a k i l*mi są t e ,  które  mi W P a n o w ie  w y ­
nurzaci e.  Milo mi jes t  widzieć  u twierdza jącą

się cor az  bardziej  zgodę w s z y s t k a ,  
ku  zachowan iu  pokoju.  Każdy rok m i j a m y  
przynosi  nam nowe  zadatki  zaufani a w  p r z y ­
sz ło ść ,  i nakazuj e  nam nowe  Opatrzności  sk ł a ­
dać dziękczynienia  za  dob rodz i e j s twa ,  k tó re  
zbieramy.  W sz y s tk o  każe mi się z nowym tym 
rokiem spodziewać spełuienia życzeń ,  jaki e mi 
W P a n o w i e  w ynurzac i e  w  wyrazach ,  które  ż y ­
wo czuję .  Oświadczani  W a m  to w  imieniu 
Królowej  i całej  Mojej familii .  Dz ięku j emy  t ak ­
że  ciału dyplomatycznemu za powinszowan ia  
j ego  z powodu zaślubin syna meg o ,  xięc i a  Jo -  
inyille , i mam nadzie ję ,  źe Niebo na zw iązek  
len sercu memu tak drogi z l e j e  b łogos ł awień­
s twa ,  o j a k i e  dlań błagacie.

Powinszowan ia  P reze sów izby parów i d e ­
pu tow any ch ,  tudzież odpowiedzi  Króla nadmie­
nia ły o wzras l a j ącćm szczęściu kr a ju  i o f a ­
mi l i jnych s t osunkach Króla;  wszys tk i e  mieści ły 
w sobie j ednomyśln i e  w y ra z y  ściągające się na 
szczęś l iwe j pomyślne s t osunki  pomiędzy różne  
mi władzami  rządowemi .  O odwiedz inach Kró ­
lowej  Angielskiej  w zm ian ko w a ł a  tylko mo w a  
Prezesa  izby pa rów.

P R Z Y J E C H A L I  DO KRAKOWA.

Od dnia lb  do dnia 16 Stycznia.

Po uiński X a w e ry  o b . ,  O b rę b sk a  W a n d a ,  T rzez -  
dziccli! K aro l  Lr,,  W ie l c h o r s k i  J ó z e f  b r . ,  D u  F ia t  
K a ro l ,  B rook  E w ans  o b . ,  G en i loud  F ra n c i s z e k ,  z 
P o lsk i ;  —  L ip ińsk i  F e l ix ,  S k a rzew sk i  M arce ll i  o b . ,  
z Galicyi;  —  B o szezy ń sk i  S tan is ław ,  o b . ,  z P rus? .

IKyjcchali z Krakowa.
Bresk i  W o jc ie c h  ob ,  P ersk i  S ta n is ła w  o b . ,  Stra* 

dom ski  Bocli ob., do P o lsk i ;  —  IL J an d o w icz  J ó z e l ,  
T a rg o w sk i  E r a z m  o b . ,  T a rg o w s k i  Jó z e f  ob . ,  do Ga- 
l i c y i ,

— M | ^ — —  M

Doniesienia Urzędowe
A ro. G7GI.

T RY B UN AŁ  
O olnego N iepod leg łego  i  ściśle N eu tra lnego  

M iasta  K rakow u % Jego Okręgu. 
VV/.yW;i maj ących p rawo do kwo ty  zip. 2 0  

3tulem katicyi przez  F ranc i s zka  Halin do spo- 
z Agneszką  Kajderową w depozyt  sądowy 

■ °Zoi»ej, a by po odbiór  l akowej  z s t osownym 
zl)V0l|®'n w  terminie  3 miesięcy do T rybuna łu  
p*l' jSlli się pod rygo rem wprowadzeui a  skarbu 
szcz^ n e g °  w  posiadanie te,  mas sy  jako opu-

K rak ów  d. 15 Grudnia  1843  r.
Sędzia  Prezydu j ący ,

J .  Dymidowicz.
1’ '1 , L a so ck i  Sekr .

N ro . GG97,
TRY BUN AŁ.

W olnego N iepodległego i  ściśle N eutralnego  
M ia s 'a  K rakow a i  Jego  Okręgu.

W z y w a  ma jących  p rawo do kw o t y  złp. 30  
przez  Rozal ią Heffc lmajerową do depozytu s ą ­
dowego w roku  1831 t ytułem kaucyi  w  sporze  
z Józe f em Rapp z ł o żo n e j ,  aby się w p rzec i ągu  
mies i ęcy 3 z s tósownemi dowodami do T r y b u ­
nału po odbiór  zgłosili pod rygorem p rzy zu an i a  
k w o ty  tej na rzecz skarbu publ i cznego.

Kraków d. 23  Listopada.  1843  r.
Sędzia  Prezyduj ący ,

J .  P a  REŃSKI  

( 3 r . '  Sek r .  L asocki
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P i s a r z  T r y b u n a ł u .

W olnego N iepodległego i  ściśle N eutralnego  
M iasta  K rakow a i  Jego Okręgu.

Poda je  do publicznej w iadom oś c i , iź w dro­
dze pei t r aklncyi  spadkowej w skut ek wyr oku  
T rybuna łu  Wydz ia łu  1. Miasta Krakowa  w duiu 
7 Grudnia  1843 r .  z a p a d ł e g o , p r awomocnego,  
sp r zedaną  zostanie przez publiczną l icytacyą ka ­
mienica  w Kraków ic w przeczni cy ulicy Flory-  
a oskiej  pod L,  683  w gminie V.  po łożona,  w  
j edne j  połowie do Kat ar zyny  z Kubiński*‘h F ron -  
c z o w e j  a w drugiej  do małoletniego Antoniego 
Knbiński ego j ako  j edy nyc h  sukces sorów po J ó ­
zef i e  i Apolonii  Kiilmiski ih mał żonkach na l eżą ­
ca . f rontem od południa do przeczni cy ulicy 
F lo ryańsk . e j  ob rócona ,  od wschodu z kamieni ­
cą Poler a N.  576 ,  od północy z tyłami te jże  
kamienicy  N.  576;  a od zachodu z kamienicą 
N .  540  Paprockiego granicząca.

W a r u n k i  sprzedaży lej kamienicy wyrok i em 
T rybuna łu  wy że j  z daty powo łanym z a t w i e r ­
dzone są następujące:

1.)  Cena s zacunkowa  kamien icy pod L.  683 
w  Krakowie  w gminie  V.  położonej , s tosownie 
do aktu oszacowan ia  z dnia 29  M a n a  1843  r. 
u s t anawia  się na pierwsze  wywołan ie  w sum­
mie zip.  1 5 ,8 97  g r .  28  która  dopiero w braku 
l i cy tantów na t rzecim terminie do 2 / ' 3 części 
to j e s t  do summy złp. 10 ,5 9 8  groszy 1 8 j  zn i ­
żoną  będzie.

2 . )  Chęć l i cytowania  maj ący;  z łoży  na va- 
dium  1 / 1 0  część summy szacunkowe j  w sum­
mie złp.  15 ,89 7  gr .  28  u s t a n o w i o n e j , to j es t  
kw o tę  złp. 1589 od której  sk ł adania  j edyni e  
A nd rze j  Froncz  spr zedaż  tę popierający jes t  w o l ­
ny  w raz i e gdyby w imieniu swej  małżonki  Ka ­
t a r z yn y  l i cytował .

3 . )  Naby wca  zapłaci  wsze lki e  podatki  z a l e ­
g łe  jeżel iby się j ak i e  okaza ły ,  a to s t osownie  
do przepisów p r a w a ,  r ówn ie  zapłaci  koszta li- 
cytacyf  na r ęce  i za kwi tem adwokat a  t akową 
popier ającego,  a to z a r az  po prawomocności  w y ­
roku  też koszta  zasądzającego.

.4. )  Nabywca  od dnia l icytacyi  obowiązany 
t emcza sow o  opłacać procenta bez odwo ływan ia  
s i ę  do nieukończonej  kłassyfikacyi  od tych suniin 
i n s ty t u t ow ych  i s ka r b ow yc h ,  k tór e  będąc p r a ­
womocn ie  na hypotece umie szczone ,  mieszczą 
się łącznie  z  summą produkcyi  uprzywilcjow a

nvch w 3 / 4  częściach wy l i cy towanego  s z a c u n ­
ku przez co j ednakże  skutki  k łas syf ikacyi  w u i -  
czem nadwerę żon e  być nie mogą.

5 ) Summa wide rkau fowa  złp.  1 0 0  do f u n ­
duszu szpitala ś. S / czepana  należąca,  zostanie 
przy  nieruchomości  i od lakowej  nabywca  p ro ­
cent  po 6 /1 0 0  us t anowiony  w łaśc iwemu  fundu ­
szowi  opłacać będzie.

6 . )  Po potrąceniu wypluł  warunk iem 2  3 i 
4 wymienionych , nabywca  resztę  szacunku w y ­
płaci za assygnacyami  Badów cmi na skut ek  w y ­
roku dz ia łowego ,  z procentem po 5 /1 0 0  od da­
ty nabyc ia ,  scheda zaś małoletniego Antoniego 
Kul iński ego  zostanie przy nieruchomości  aż  do 
postanowienia  rady familijnej i n abywca  od l a ­
kowe j  r ów n ie  procent  5 /1 0 0  od daty nabycia  
opłacać będzie.

7 . )  Gdyby kto w’ ciągu t ygodnia po s t anów-  
czem przysądzeniu o l j /4  część nad wy l i cy to ­
w a ł y  szacunek  więcej  z ao f i a rowa ł ,  o b o w ią z a ­
ny  j e s t  l akową z łożyć  w depozyt  sądowy  i do- 
petoić formalności p r awem wskazanych  dla od ­
bycia powtórnej  l icytacyi .

8 . )  Po dopełnieniu wa runku  2,  3 i 4  licy­
tacyi nabywca  o t r zyma  dek re t  dziedzictwa i 
odtąd wszelkie  dochody i c ię żary  z nabyt ej  k a ­
mienicy do niego należeć będą ,  w razie,zaś nie­
dopełnienia k tór egoko lwiek  wa r un ku  te jże  l i cy ­
tacyi  utraci  imdium  i nowa l i eytacya  na jego 
koszt  i s t ra t ę  ogłoszoną będzie.

Sprzedaż  wspomniona odbywać  się będzie na 
audyencyi  T rybuna łu  w Krakowie  pr*y ul icy 
Grodzkiej  pod L. 106  zwyk le  od godziny 10  
rano  posiedzenia swe  odbywającego  za  popiera- 
niem adwokat a  J an a  Kaniego Kleszczyóskiego 
w Krakowie przy ulicy Grodzkićj  pod L.  23 0  
mieszka j ącego.

Do której  wyznacza ją  się 3 tcrmnia:
1. na dzień 14 Marca 1
2.  na dzień 18 Kwietnia  > 1844  r .
3.  na dzień 23 Maja l

W z y w a j ą  się przeto na t akową  l icytacyą
wszyscy  chęć kupna mający,  tudzież w i e r z y ­
ciele p rawo  r zeczowe  mający,  aby s ię na p i e r ­
wszym terminie  l icytacyi  pod p rekluzyą zg ło­
sili i p rawa  swe  przy us t anowieniu  adwokat a  
z łożyl i .

K raków d. 15 S tyczn i a  8 4 4  r .
Janicki.

D oniesienia pryti-titnc.

Młyn  na  Prądniku  Białym Biskupi 
j z w a n y ,  z g run t ami ,  wiklem i zabu-  

J i lynkami  j es t  z wolnej ręki  do spr ze­
dania . o bliższych szczegół ach r cenie,  m o ż n a  
się dowiedzieć pod N. 9 2  na Piasku.  / I r . )

Ju liusz M onhau/it w W rocław iu  
m a h o n o r  o z n a j m i ć  Szanownej  P u b l i cz n oś c i ,  iź 
W s k ł a d z i e  je g o  z n a j d u j ą  się,  po z u a c z n i e  z n i ­

żonych cenach,  wszelkie  ga tunki ,  tak og rodo­
wych ,  kwia lowyeh ,  leśnych i ekonomicznych  
nasion,  j ako  też wszystkich  d rzew  owocowych 
i innych;  które  za  pośrednic twem domu han­
dlowego P. Alojzego Schwarca  w Krakowie  
przy  g łównym rynku  pod L.  15 na b y dz  można;  
gdzie także katalogi  tychże  bezpła tnie  r oz da ­
w an e  będą.  ( 3 r . )


